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R O K  t 8 2 5 .

N O W O Ś C I  W A R S Z A W S K I E .
T o w a r z y s t w o  Dobroczynności  Jmiemem 

•Ubogich 5.kł,ida podziękowanie s w o i e t y m  o- 
sobom k t ó r e  tkn łę tę ludzkośc ią ,  n* cierpienia 
opuszczonych, na ręee Członka I o w :  .
A n th o n in  składkę na drzewo na opał  dla 
nich w summie 773 zł: złozyc raczyN*

Dan  ua Sessji T o w a :  d, 8 L u t e g o  1825 r: 
Niemcewicz.  

w  Księgarni  N. G lucksberga  znajduią się 
następujące nowe dzieła fraucuzkie : Le  con- 
Łeur des dames, ou les Soirees parisiennrs.  p s r  
Ch ar r iu .  2 vol.  fig. Paris,  18 24 .—  L e  Page 
pt la romance,  p a r  Mad: la comtessr d ’ Hau l -  
poul. 3 vol. 1824- —  Les Br igands Espa 
gnols,  par  Mad: la Comtesse de Flesselles, 4
vol. 1824. __

Niżej \>od|iisany uwii damia Szanownych A- 
matorów S lo k f is zu ,  i i  od dnia 18 L utego  r .  
h. w domu pod Nr  280 p r z y  ulicy F reta , mo- 
i n a  dostać w Srode j p iąt(>k ; S tbo te
porcj i  S to kĄ szu  za zł: 1 g. 15. O 
ce obstalować, raczą uwiad

soby życzą- 
otpić wcześnie. —

, J. T y c zy ń sk i •
K a p e lu sz  b y ł  przyczyną  zgonu iednego 

*■ W ł o ś c i a n  wsi W ie k ie ro ty s zk i.z. 7 •  ... i
due 

w Woiewó:* i.woutwf*' ................v i j & z,r vi  w  r n i i c w u .
A u g i i s t o w s k i i n i y i c d l  o n  n a d  r z e k ą  o k r y t ą  sla* 

y ®  l o d e m ,  w i a t r  z e r w a ł  m u  K a p e l u s z  z g ł o 
s i  W i e ś n i a k  g o n i ł  z a  k a p e l u s z e m  l e z ą c y m

1 g dy i u i S °  Podu ie ść ,  lód za-  
lamats ie  awininiak n tonął i!I?a\^ię,  a wieśniak utonął! 

Dziś zimna stopni 2 .—

W S P O M N I E N I A ,

Z gon  Jana N ep :  H r  a? 
!VJ i i ł  a cho wsk i ego Senes. 

C I Jtora  W  oiewody 1822, 
1 1 /

J . K . M .  X i e  W i l l u K n , D r v . g \ S y n R . K r 6 ~  
la P ru sk ie g o , p rzez  cielaki czas, t e raz  zna j-  
dowal się w P oznan iu .

z P etersburga .—  N. PAN raczył  ozdobić 
Kupca A w ieru w a  medalem złotym na wstąz— 
ce orderu  «Ś. A n n y ,  za to ,  ze własnym kosz- 
lam w y k u p i ł  z n i e w o l i  i p rz yw ió z ł  % E g i p 
tu  5 poddanych R o ssy jsk ich .— Donoszą z L c - 
tuniko w a j jguberni 1 .mbowskiej)  ze się znaj- 
duie w tej wiosce Starzec  w h k u  p a t r y a r — 
chalnego z. rodu  M a rd w in o w • Pamięta o pa 
nowaniu P i o t r a  W i e l k i e g o ,  k tóremu 
złożył  p rzysięgę rftaiąe. lr.t 1/;  wszystkie ie» 
go dzieci iu z u m a r ły .  ^>ona zyrie ieszcze. 0 -  
toc7 ony iest wnukami i  p rawnukami .  C h o -  
dziieszcze dosyć stałym k rok ie m ;  ma do br y  
ape tyt  i wy born ą  pamięć,  lecz niewie wie lu
ma lat. —

N O W O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .
z P arysa .

Do  nastąpić maiącej K or onac j i  K ra la  
Francusk iego ,  wyporządza ią  powozy R a d y  
M u n ic y p a ln e j  P a ry sa .  Mówią  iż budowa  
R a tu sza  P arysk iego  będzie rozprzest rzen io-  
na, niemniej ma być wystawiona sala o g r o 
dowa według  planu Pana M o l in o s .— w J z - '  
bach ciała praw odaw czego  nin ważoeg o ni» 
zaszło, zastanawiano się i-.ad prefektem o K l a 
sztorach  Z a k o n n i c  nad p e t y c j a m i ,  e. c. t .
  K ról F rancuzk i  posłał  dwa tysiące
f ranków na wsparcie pogorzelców miasta E r
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dynhurga. — w Fontenble Jenerał Bonet 
de L osje  został zabity w poiedynku przez 
innego wyższego oficera którego nazwiska 
gazeta niewymierna.—z 400 Autorów D ra 
matycznych, 140 vrzeszłym roku miało szczę
ście widzieć swe sztuki wystawione na róż
nych Teatrach Paryzkich.— z Powodu śmierci 
Króla N eapolitańskiego, D w ór H iszpański 
przybierze Da 3 miesiące żałobę. -— Rodzina 
K róla  H iszpańskiego  wraz z Xciem M a -  
xym iljanem  S a sk im , odjedzie w przyszłym 
miesiącu do A ra n h u ez .— z Niecierpliwością 
oczekuią Kupcy P aryzcy  na mowę Króla A n 
gielskiego  którą zagai obrady P arlam entu ; 
gdyż od tej mowy zależeć będzie ceua rozmai
tych papierów skarbowych, iedui są pewni 
ie  K ról doniesie iż A n g lja  iest ciągle za po
wszechnym pokoiern , drudzy zaś utzymuią 
przeciwnie . —^Kapral prowadząc P atro l z ło
żony z 3th Żołnierzy, w nocy napotkał na 
iednym z mostów Paryzkich  Praczkę, którą 
napastował i odebrał i«j 6 franków. Sąd wo
jenny skazał tego K aprala  na lat 15,a żo łn ie
rzy  na 12, do ciężkich robot.— R-den z Dzien
ników Paryzkich  donosi że Kanclerz A u -  
s tr ja c k iX ie  M eternich , ma wkrótce przybyć 
do P a ryża  W ważnych poleceniach,inne dzien
niki zaprzeezaią tej wieści.— P. K azim ierz: 
D elaw iń  w ciągu roku, za napisanie 2 Kome- 
dji granych na pierwszym teatrze Francuz- 
kim , miał zysku 30,000 franków, za tę summę 
kupił piękny Folw ark, pewna dowcipna D a 
m a  z tego powodu rzekła „Ah iak teraz we 
Francji1 Jndustrja iest wygórowaua,gdy za 2. 
sztuki K azim ierku (K azim ierza) -można pię
kny folwark nabyć—  w Mieście Franzkiem.' 
L ugdun ie  znajduie się od nieiakiego azasu 
Jbrahirn J u su fS y n owiec F YiceK rólaE gip tu , 
Iest to przystojny M łodzieuiec  liczący dopie
ro lat 20, ukazuie się zawsze w kosztownym

ubiorze Tureckim , rozdaie iałmużny między
ubogich; ten pobyt niektórzy uważaią za wa
żną okoliczność.—Jeden z. liberalnych dzien- 
nifeó w P aryzkich  donosi i s  Jenera ł L a fa ie t 
obecny w A m eryce , gdy otrzyma 1,000,000 
franków od tamecznego rządu, iako nadgro- 
dę narodową, odstąpi tę całą summę na Szpita
le, czemu inne dzienniki niechcą wierzyć. —  

O d Granic Tureckich.
Prócz gazety Florenckiej inne pisma p u 

bliczne i listy p ry  watne rirdonoszą że Jbra
him Basza  wylądował w M orei, przeciwnia 
doszła do Grecji bardzo pomyślna wiado
mość dla Greków ie  Ojciec Jbrahim a , F F i-  
ce K ról Flgiptu ma od'ąd ścisłą zachować ne
utralność w wojnie między T urkam i a G re
kam i. — w Stam bule  odebrano wiadomość że 
wiele powiatów A zja tyck ich  będących p„d 
panowaniem S n łta n a  zostaie w zaburzeniu. 
7»naczny oddiiał Powstańców będących pod 
dowództwem 2 Oficerów Angielskich  spieszy 
do Judek  z Londynu.

Nie wiadomo leszcze czy K ró l A ng ielsk i o-  
sobiściezagai obrady P arlam entu , iedne g a 
zety utrzymuią że K ról ciągle iest chory na 
podagrę  i dlatego nie może opuścić swego 
mieszkania,inni zaś zapewniała że M onarcha  
ma tylko pewny rodzaj puchliny  która wkró
tce uleczoną być może. Wielka rada gabi
netowa trvraba przez 4  godzin. —  Potwier
dza się że wojsko A ngielskie  będzie znaczni* 
powiększone; wielu Członków P arlam entu  
ma zapytać dla czego to powiększenie ma na
stąpić?. —  M inistrowie A ngielscy  są teraz 
niezmiernie zatrudnieni, gdyż przy' otwarciu 
P arlam entu  maią nader ważne zajść okolicz
n o ś c i ;  wszystkich polityków zajmuie t r ra s  
najbardziej uznanie niepodległości A m e ry k i  
Południow ej. —* F. O 'K o n n el i inoijgłów- 
ni stronnicy Katolików  t sądownie uznani su-
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* a i za niewinnych. Towarzystwo w sp ie ra 
jące zam iary  Katolików  zb ie ra  się często , a 
. . Ul*‘cł_ct'pliw>e oezekm e na u w iadom ien ie  
«v -gŁ°- d / .,ah>niacb D .  31 z. m . Poseł R o s-

3gle U*'.va dln pierw szych  m epom yśł- 
Ble‘ K ędy M o st in postradała życie przez 
upa nięcie * pow ozu,g d y  się r o z b i e g a ł y  K o- 
Tiłc, e cąc się ratować w y s k o c z y ł a ,  lecz tak 

ie  puztrzaskała g łow ę na dro- 
l)z i  T l  '* Ta zacna-Da»m była M a t k ą  11 
■ * ? ’ powsz.ecbuie iest żałowaną.— Publi-’

^•nosc K ondyńska ćiągle iest zaiętą A k t o r e m  
*ean, występnie on wprawdzie na scenę, 

^ r.7‘ z‘aws*e iedni wołaią brawo a drudzy oka- 
t ie *  l  111 SWC n*eukcntentowanic; Pr zed- 
. «!V* M rtysta  opuścić na zawsze scenę,
j  . <M*a * piękna W ło szka , bawiąca w  L on-  
Łi ** ?.aEy wsŁy  vrtrle L a u d a n u m odjęła so-s,scrp sr  r s t t
czalt.T 10 \ Iamb, f f fS  Pfzez ostatni nadzw y- 
*zk,,,fY ^  f?* W o d y  pouiosło niezmierne 
na 20 sV • .'m: Wo( â ieszcze stała wysoko 
nieco. 1T t t  ca‘e> lecz tegoż dnia opadła 
Czyniło n;„. af OVferskiem  toż wezbranie po- 
ią na c o r a z * trwogą oczeku-
mil kilkunastu w s z v ^ 0 lk™ e^ a' ~ W  C'ągU
zniszczone. —  J  'c brzegi nad E lbą  są 
zmniejszono Opłatę ^ ano^erekiem  znacznie 
fur wiozących zhoże. - T j § ° a Łw laS7Cla od 
'zieczorem  o gndź: l l s t e;' w  Bremie
? ej atrnofery  uderzyło »nJjCZaS'e r,07og a ,°* 
ki«n  kilka piorunów, a b łyskT yClaiDy “ .,j:1-  
B®dzin.— Gazeta IJanauska l
jj. ' • ’ełó *e w  okolicach H anau  ro»T* OSŁa_

ku n£ 7 y n f J ,r a ' ow; t  dr ? dii *” ”«»-y® wszyscy ludzie b y li zdrow i, a

w m i - ś i c  Itczącem J 1,500 osób, cd  3 do 10 
Stycznia  u m a r ł  ty lk o  ieden  cz łow iek .— w  K o- 
lanji coroczn ie  z b ie ra  się to w a r z y s tw o  K a r 
nawałowe trudniące się w yszuk i w aniem  spo
sobów  aby  zapusty  o d b y ły  się iak m oże b y ć  
naj weselej,  łamią sobie g ło w y  osoby  p łc i  o- 
biej sk ładaiące  toż tow arzystw o, nad u k ła d a 
niem dow c ip n y c h  i  z a b a w n y c h  u b io r ó w  M a 
skowych, tańców,- etc: te r a z  pos ia ło  lis t  d z ię -  
kuiący s ła w n em u  Poecie Getemu, i i  r a c z y ł  
pochw a lić  usiłow ania  i p race  te g o  tow arzy
stwa , o ra z  p ros i  g o  aby  u ło ż y ł  Odę  w y s ła 
wiającą K arnaw ał K otoński-— w  Nocy z d .  
2  na 3 b:tn: w Bon  p an o w a ła  t r w o g a  z  p r z y 
czyny  nadzw yczajnego  wichru, n a / a iu t r z  r a 
no o godź: 7 wczasie o k ro p n e j  śnieżnej zawie
ruchy u d e r z y ł  p iorun , lecz n ie w y d a r z y ł  się  
żaden szkod liw y  p rz y p a d e k ;  n ie k tó rz y  t w i e r 
dzą że uczuli trzęsienie ziem i.—  P .  Filipsort 
rodem  z K openhagi, od Dieiakiego czasu 
mieszkający w Szlutgardzic , w y n a la z ł  M e
chanizm , zapomocą k tó re g o ,  zam iast machin  
parow ych  mogą spiesznie uayeet w ie lk ie  stat - 
ki płynąć  pod  wodę. M a ch in a  iest p o ru s z a 
ną kozi/m um ieszezonem i na w ie rz e i  u  s ta tka ,  
ty le  zaś p o trz e b a  koni ile ies t obszerny  s ta tek ,  
łu b  iak ciężki iest ła d u n ek .  —  w Szwerynie 

p ra c u ią  nad planem , aby  Elbę  p o ł ą z y ć  z  i e -  
z io rem  Szweryńskiem .—  Gazeta powszechna  
donosi że m niem any  F ilo zo f P itsza ft , u d a 
w szy  się do H am burga, z o s ta łz a p r o w a d z o n y  
do domu kary  i popraw y, g d y ż  g o  p rz e k o 
nano zeudaiąc  Filozofa, po s tę p o w a ł  niezzio- 
ralm e  i nie filozoficznie, ci em się tak z m a r 
tw i ł  ż,e nie w ziąw szy  filo zo fji  na pom oc, p rz e *  
pow ieszen ie  o d e b r a ł  sob ie  życ ie .— w  B ru x e l-  
li  skazano na śmierć nieiąkiego Jana Petity 
za to , że będąc osadzony w więzieniu, zachę
cał innych  więźniów aby skruszywszy kaj
dany, wydobyć się usiłowali. —  W e W *i
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bliskiej M astrichlu  splunęło m ele  domów 
przez gwałtowny p o ż a r ,  gdy śledzono * ia- 
t ie j  przyczyny wsuwał się ten p o ż a r ,  okaza
ło  się zeieden z tamecznych mieszkańców pod
palił własny swój dom, a to dla tego izby się 
niedostał w ręce W ierzycie li, którzy za dług 
niieli tenże dom zatradować. Sprawa odby
w a ł a  się przez kilka miesięcy, obwiniony za
piera ł się, i dowodził że wierzyciele iego dom 
spalili, lecz został przekonany o zbrodnią pod
palenia, i iest na śmierć skazany. — Miano
wani są pe łnom ocn icy  z strony Królestwa 
H anow ersk iego  i Xtwa Brunswickiego  ma-
i ą c y  załatwić za ttrg i  trsta.ące od lat wielu
i  przyczyny niepewności granic  między tenis- 
państwami. — Minister N id er la n d zk i  Baron 
I loc l  wydał pismo na swoią obronę, zbtiaiąc 
wszelkie zarzuty ogłaszane przeciw niemu. 
To pismo iest powszechnie chwalone- — 

w G d a ń sk u  zaleca R zą d  użycie następują
cego środka do wytępienia m yszy  p o ln y c h  : 
wziąść p o p io łu  z dębowego drzewa, i wy goto ■ 
wać z niego ł u g  mocny. Skoro p o p i ó ł  na 
dno opadnie, zlać ł u g  i moczyć w nim żyto  
lub pszenicę  przez 24 godzin. Tak i s  moczo
ne z i a r n a  siać wraz ze zbożem na sie w prze

p i ć s t w i e r d z i ł o ,  w sze lk i myszy
olfie ,  a p o n ie w a ż  n ie  ies t  t r u c iz n ą ,  m źua 

„  śm ia ł  ’ u ż y ć .  M o ż e  te n  r ó w n i o  ta n i  iak 
i l a t ’vv do p r z y g o t o w a n i a  ś m d e k ,  b y ł b y  d o 
st , 'teoi‘y , g d y ł ’V \ ak n a m o cz o n e  z b o ż e  p o -  
r o z r z u c a n o  mi św ie ż o  w e sz łc  p O e i e w f  ż y ł a  i 
p s z e n i c y ,  i e ż d i  s ię  g o  w r a z  z oz ,m i. ,ą « ie -  
z a s ia ło  i ni ep  od o ra ło .

D O N I E S I E N I  n .
OneK-iaj w ie c z o r e m  od k o r z s  ia d « rCRo ą  psU c-il * * T -  

m anosvzkU kuonU sw  JM*S<b z g i f ą t  ł.ulacji sS-oiz.iu, 
p od szyty  płótnem ; uprasza s ię  o oddanie za uaaiiu«o»

pott N r  2 0 1 7  n a  M a r j e n s z t a i l z i e  po d  T.»będ*i«im, * 4
dńigie piętro. —

Z g u b i o n o  na  o s t a t n i e j  M a s k a ra d » i«  P u l a r e s  e z c rw * -
n y  n i e w i e l k i  * r ó / n e i m  p a p i e r a m i ,  m ię d z y  k tó r e m i  
b y ł a  i a s s y g u a c j a  na  zl: ‘21 0  do  K c s s y  W o i e w d d i -  
k l e j .  K t o b y  z n a l a z ł , n i e c u  r a c z y  o d d a ć  do  D r u k a r -  
n i  K u r j e r a ,  z a  n a d g r o d ą .

w  O k o l ic y  t a r g u  zb o ża ,  w  p o to ż e n iu  najlcps-zcm, i e s t  
S z y n k  z  S k le p e m ,  Z a ia z d e m  i P o m i e s z k a n i e m  do t e g #  
p o t r z e b n e m ,  o d  >Sgo J a n a  z  w o ln e j  r ę k i  do  w y d z i e r ż a 
w i e n i a  n a  l a t  3. Ż y c z ą c y  s o b ie  tej d z i e r ż a w y ,  o d 
b ie rz e  b l i ż s z ą  w ia d o m o ś ć  pod  N r  927  L i t :  A. p r z y i t -  
1 i c y  C h ło d n e j ,  u w ła ś c i c i e l a  d o m u .

w  D n i a  15 ni. i r .  b. n a  o s t a n i e j  M a s k a r a d z i e  w  T e 
t r z e  N a ród :  na  P a r t e r z e  z g u b io n o  T a b a k i e r k ę  m a le j  w ar*  
to rś c i .  W ł a ś c i c i e l  i a k  n a jp o k o r n i e j  u p r a s z a  z n a l a z c y  
o o d d a n i e  do  D r u k a r n i  K u r j e r a .

N o w y  t r a n s p o r t  W y / J n y  K r y m s k i e j  i S t o k w i s z u  
św i e ż eg o ,  na  k a m i e n i e  i f u n t y  s p r z e d a w a n e  b ę d ą  p r z y  
u l i c y  K ra k :  P r z e d m ie ś c i e ,  obok  K o ś c io ła  1*. H. N r  305 .

Z g u b i o n e  Dcw i s k i  w d .  10 k u t e g o  r. b. n a  Kawifr  
W i e j s k i e j -  W ł a ś c i c i e l  o d e b ra ć  m o że  w  P a ł a c u  K r a 
s iń s k i c h  w' B u h a l t e r j i  J z b y  p b ra h u n k o w e j .
/ r ^ j p D .  I t i  b. m. w ie c z o r e m ,  n a  K i la rze  w  d o m u  P e t y -  

sk o su ,  o soba  c o k o l w i e k  in n ie  z n u io m a ,  z a m i e n i ł a  
C zapkę .  P r z e to  u p ra s z a n i  o z w r o t  o u e j ,  t a m  z k ą d  i ą  
w z ię t a ,  lub  do D r u k a r n i  K u r j e r a ,  i e ż e l i - c h c ę  u n i k n ą ć  
n ie p rz y je m n o ś c i .

S z e ś ć  G r a b ó k  s r e b r n y c h  o z n a c z o n e  L i t * .  A: L  S j 
i M : P .  s k r a d z i o n e  z o s t a ł y ;  u p r a s z a  s ię  g d y  kto 
z  l a k ó w  m i p r z y s z ł e  d o  s p r z e d a n i a , o  z a t r z y m a n i *  I  
d a n i e  w i a d o m o ś c i  d o  D r u k a r n i  K u r j ę r a .

0 w i a d o t i i i ł e m  S u  P u b l i :  iź  K o n t y n u a c j a  L i c y t a c j i  
w  W a r s z a w i e  p r z y  u l i c y  M i o d o w e j  p y d  N : 4 ^ 4  Pf r "  
t r a k t o w a n e j  z  o d r o c z e n i a , p r z y p a d a u a  d n  a  Lu*  
t f j?o  r  b o g o d z i n i e  9  r r a n a  i k o u t y  n u o w o u a  b ę 
d z i e  c o d z i e n n i e ,  g d z i e  K o p e r s z t y c b y  » D y c i n y ,  U d -  
d z i a ł y  K s i ą g  s i t o k  p i ę k n y  o h ,  p£*p*r  w e l i n o w y  ie sa *  
cze  .poros . t  ł e  i o r a z  z O b r a z a m i ,  I n s t r u m e n t a m i  f i *  
r .ycz ue in i  i a u ł e m  a  t y c z n a  m i  i i u n e m i  c i f e k t a m i  p o *  
ł ą c z o n e ,  n a P u b l ; Ć 2 n ą  s p r z e d a ż  w y s t a w i o n e  fcę d ą .

S t : 4 M o d z e l e w s k i  K o m o r n i k ,  
P o s e s j a , ,  t e  w s t e l k i e u i i g o * p o d a r $ t > i « m i  z a b u d o 

w a n i a m i ,  w n a j l e p s z y m  s t a n i e ,  n i e m n i e j  O g r ó d  o w o -  
c o « y  i » a r * y v , n j ,  p r i j  i>l>c ł  N o w o l i p i e  p j d  JS 24,41.  
U a i d ą g i j  c i s u ,  » w o l n « j  i ę U i  d o  s p r t e c U m * .  Ż y -  
c t ą e y  na j>y4 .  * «chc«  d o  w ł a i c i c i . U

.Teatr . '  " Jitu::i H i s t o r y c z n a  Kóuieiija .tan Grud-  
c z y  rishii,  i .u.it ;.Łuiłio Kuic t t k c a t o i r . A .c .


